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W IE S Z A M . *at» 18 marca. Pre^ydyum Rady ministrów komuni
kuje urzędowe: C. r"_ś o gorfz* 9*30 wiecz. podpisany został traktat 
pokojowy między Rzeczposp. Polską a Republiką Rad Rosyi, Biało
rusi 1 Ukrainy.

E<tiuncy«acya Uitosa 2 powodu zawarcia
pokoju.Dscydufóce dni.

Przewlekające się od wiciu miesięcy olbrzy
mie;] doniosłości sprawy, w tych dn.ach nad
chodzącej w słonecznej szacie wiosny, dojrzały 
do stanowczej decyzyi. Bieżący tydzień, to kró
tki wprawdzie, .ale wielki okres w życiu społe
czeństwa polskiego 1 w rozwoju j >go państwa. 
Bo rozstrzygają się sprawy wielkie pierwszo
rzędnego, dziejowego znaczenia.

Pierwsza, to podpisanie pokoju.
Nareszcie wraz ze wszystkim', kulturalnymi 

ludźmi Europy wydobywamy jsiy z  wiru wojny, 
tago w IcięstacTi, czy zwycięstw i-o, największego 
nieszczęścia ludzkość

Anioł pokoju wkracza tryumfalnie na zie
mie polskie, nawiedzone tylu nieszczęściami, ta
kim potopem zniszczenia, aby kojącą dłonią go
ić glebokie reny, a na zasianych mnogimi mogiła
mi jzitauiaeh (budzić łtci-e Inowe, aby w śród moral
nego zniszczenia odbudowywać zachwaszczone 
pierwiosnki kultury, aby świat pracy, użyty w 
wojnie do dziełu zniszczenia, mógł ogrom swej 
twórczości poświęcić wielkiemu n/.inlu pokoju, 
dziz Iu tworzeniu nowego, lepszego ,utra. Przy- 
g,niec«łu troskami dnia codziennego, nie możemy 
wj rost ocenić doniosłości dzieła, jakie dziś mia
ło się ostatecznie dokonać.

Wchodzimy w okres pokojowego żyda, aby 
nawiązać nić braterstwa między narodami, aby 
.odbudować życie gospodarcze i wydobywać się 
z bezmiarów nędzy, w jaką zanurzał nte> coraz 
głębiej każdy dzień wojny.

Dzisiejszem podęnsaniem pokoju utrwala się 
stan stworzony rozcjiiy-m, aby dać podłoże no- 
w -j liudowie świata:

A jutro decyduje się. sprawa przynależno
ści państwowej robotnika śląskiego i bogactw” 
to.go kraju, Którego wcielenie do Polski zadecy
duje o gospodarczym rozwoju i dobrobycie spo
łeczeństwa .Tako klasa pracująca szczególnie za
interesowani jesteśmy w  wynikach jutrzejszego 
glosowania na G. Śląsku, bo nieobojętnem natn 
jest los śląskiej klasy pracującej, jak żvwotnvm, 
jest nasz - interes w rozkwicie przemysłowym 
całego państwa, aby warsztat pracy robotnika 
polskiego rozrósł się do potężnych rozmiarów, 
abv skończyło się mszczące bezrobocie, aby Pol 
ska stała się ogniskiem wielkiej nracy przemy
słowej która będzie niewzruszoną podwa
liną politycznego znaczenia proletaryatu

\ wewnątrz państwa dokonała się rzecz 
trzecia Sejm uchwalił konstytucyę.

Jakkolwiek na jej brzmienie będziemy się 
zapatrywać, j a k k o lw ie k  nadano jej piętno, któ
re odwrócić m oż» i zmeciięcić masy ludowe wo, 
bec olbrzymiej przewagi reakcyi w Sejmie nie 
dziwilibyśmy «m  gdyby gurazą była koastytu

W ARSZAW A. (Pat.) 18. mnrea. Depesze o pod
pisaniu traktatu pokojowego w Rydre, prezjdeni mi
nistrów utrzymał podczas przedstawienia galowego 
w  teatrze Wielkim. W  związku z leni picz. Witos 
zwrć ił się oo zebranej w teatrze publiczności z 
przemówieniem, w k.órem podmusl, że traktat poko. 
)uwy pouipisaiiy w  &yć&? zamjtka okreą krwawych 
za irją j, które olbrzymią połać ziemi naszej prze
mieniły w  pustynię, milion\ tuazi naraziły na śmierć 
lub piekielne męki i udr**’ eoia, cofnęły naturalny 
rozwój Kuluty i  gospodarstwu w caiej Europie.

W ierz) my, że z tą chwil” nietyHco PoiJta. któ
ra została wojną najciężej aoticnięta, ale cała Eu
ropa w eczla nareszcie w  up^apniony przez nią star 
pokoju tak potrzebny dla uleczenia ran zadanych 
prze/ wojnę i utrwalenia zdobyczy demokrneyi.

Traktat ryski jest silnym, ogniwem w  łańcuchu wy
siłków narodu dla obrony państwowych ram Rzeczp 
Wschodnia granice państwa ustala trakiat Ryski v, 
spjcrsói) zdecydowany usuwający wszelką wą.ptiwość 
bo irsnla je na podstawie ugody -między inreresowane-

mi stronami
Okres wojeiin) rozpoczęty przez zaborcze nocar 

stwra zamyka wola odrodzonej Polsiu. Zawarty trak 
tat na Di era jjesz^yi i z .ago powodu wielkiego znr- 
c/.enia, że wytrącić musi ostatni rojpaczLwy argu ■ 
ment, którym: posługują się Niemcy na G. Śląsku 
Bracia nasi g śląscy idąc do urny, oświadcz^ się 
za Eolską, tło wiedzą, ze wchodzą ao państwu upn 
rządków anego na wewnątrz dzięSu uchw alonej wczo 
raj konstytury] i zabezpieczonego na zewnątrz Jzię 
la zawartemu przed chwilą pokojowi

Przemówienie prezydenta publiczność przerywa
ła wielokrotnie oklaskami Po przemów icmu ode 
grano hymn >iarodowy W^ród publiczności rozlega, 
ł)’ sie długotrwale ukrzvtd na cześć Naczelnika Pań
stwu, prezyd ninistr. i marszałka Sejmu. Urządzo
no także owacye obecnym na przedstawieniu przed 
stawidclom dyplomatycznym państw Ententy, w  szcze
gólności zaś przedstaw' Francyi. Na żąaanie publi 
c^ności orkiestra zagrała Marsy bankę i powtórzyła 
Hymn narodowy.

Ostatnie uroczyste
RYGA. (E. E.) Progr im uroczystego posiedzenia 

konferencji pokojowej w  dniu 18 b. m |esi nastę
pując) • P ra  woa,liczy p. DąbsKl. Pierwsze prze»..ó 
wic nie wygłosi Dąboia omawiając zasadnicze tezy 
tTaktatu, i Wyrazi przekonanie ze będzie on lojal
nie przez obie strony wykonany. Zakończy podzię-

p&siedz. w Kydze.
kowaniem rządowi łotewskiemu za gościnność Da
lej przemawiać będzie Jotfe, wreszcie min. spraw 
zegr. łotewsaich Mejerowicz. Początek naznaczony 
na 6-tą wedle łotcwsKiergljj t. j. 8. rano wodle nas/ego 
czasu. ii i

Protest Francy pr 
wejsk niem.eckich i

PA RYŻ. Pat. 18 marca. Poseł francuski w 
Bertinie p. Charles Laurent otrzym ał jiolecenie 
poczynienia kroków  u niemieckiego minister
stwa spraw zagranicznych w Berlinie eeiem za- 
j’ ro*estownnia przeciwko koncentrowaniu wojsk

zeciiw koncentracyi 
ta granicy G. Śląska
nad granicą górnośląską Poseł francuski rua 
również zwrócić uwagę rządowi niemieckiemu, 
że będzie odpowiedzialnym  za wszystkie pov>sta 
łe / lego powodu niepokoje.

-----

cyą, niż la, jaką nas obdarzono.
\le jedno jest wielkim sukcesem prawdzi

wej dem-okracyi i walczących o jej prawa po
słów socyalistyczuych, że konstytucyu ta nie 
ma c°cli trwałości. Najbliższy sejm, sam bez in- 
gerenc) i senatu, może tę konstvincvę ka/.dej; 
cliwili zitn ‘mc Wszystko tylko zależ' od skła
du i ląkości przyszłego Sejmu. Jakim będzie 
trwały ustrój państwa, o tam zadecyduje spo
łeczeństwo w głosowań.u powszechnem przy wy
borach do następnego sejmu, w którym dokonaną

być może rewizya ustroją państwa w mysi woli 
większo.- ci narodu

Wałka o demokratyczna. Polskę, o Polskę 
ludow ą . socyalistyczną została ty 'ko odroemna 
a zwloką ta nie jest długą.

Dziś zakreślono ram'1 ustrojowo, które, mogą 
być bardzo gruntownie przemienione. Taka de 
cyzyę Sejmu uznać należy za dodatnią.

I trwał aj ą się więc zewnętrzni i (, ownęfrzuo 
stosunki państwowe, co stworzy podstawy dla 
dalszej pracyfi iwalki o jaśniejszą przyszłość.
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Z SEJM U .
W ARSZAW A, ID. 3. (Pat.) 222 posiedzenie 

Sejmu z dnia 16 marc^ 1921 początek o godz. 
3'30 popoł.

Przyjęto w  trzonem czyianiu ustawę

o kredycie 3 mP^jardów mk. na pomoc rolną.
Po referacie Seydy przyjęto w  drugiem' i trzeciam 
czytaniu nowelę do przepisów tymczasowych

o urządzeniu sadownictwa w b. Król. Pofskiem.
Z kolei p. Meisner reterowar sprawozdanie ko- 
misyi zdrowia publicznego o wnioskach dotyczą
cych

organizccyi walki z epirfcmfamł
jak tyfus plamisty, cnolem  i t. fi. Referent stwier
dza, że wyjaśnienia rządu dano ma posiedze
niach kemisyi stwierdzają, że epidemia w 
dawniejszych rozmiarach przestała już grozić, 
na kresach wscnodriicn liczba zachorowań zna
cznie się zmniejszyła. Naczelny komisaryat po
starał się o pomoc Ligi Nar., która przeznaczyła 
2 miliony funt. szter. na walkę z epidemiami, 
na kresach wschodnich, stawia jednak za wa
runek by mogła wglądać w budżet państwa pol
skiego poświęcony tym celom. Jest to warunek 
kompromitujący zwłaszcza gdy się zważy, że 
rząd na ten cel wydal już 1 i |f ół miliarda mk 
Rezolueye przedłożone przez komisyę wzywa
ją rząd aby opracował program dalszej walld 
z epidemiami, przed 1. maja br . Przedstawiciel 
nadzwyczajnego kormsaryatu pułkownik Godle
wski skreślił obraz walki, którą stoczył naczel
ny komisaryat z epidemiami Z przedstawienia 
wynika, ze gdy w styczniu r. z. było 35.000 za
chorowań w r. obecnym na tym samym obszarze 
w Kongresówce ■ Alałopolsce było zachorowań 
już tylko 5.0U0.

P. Putek wnosi rezolueye wzywającą rząd, 
aby dla posiadaczy lokali zajętych na szipitale 
epidemiczne zapewnili inne stosowne pomieszcze
nie —

P. Meisner proponuje aby do komisyi Sej
mowej mające■ zbadać stan nadzoru sanitarnego 
wybrano pp. Rottermunda, BobrowsJdego i (Mei
snera

Izba uchwaliła lezolucyę komisyi wra7 z 
rezoiucyą p. Putka oraz wybrała komisyę w skla* 
dzie proponowanym przez referenta

Następnie p. Seyda referował 3 ustawy mia
nowicie

1 / nowelę do ustawy
/o likwitfacyl rmtjątków prywatnych,

w wykonaniu traktatu wersalskiego;
2) nowelę do niemieckiej ustawy

o posłowaniu w cywilnych sprawach spor
nych;

3j zmianę w przepisach

o wvmiarze grzywien
nawiazek i ngjrodnego w b. dziel Pruskiej'.

Wszystkie trzy powyższe ustawy przyjęto 
w piorwszem i drugiem czytaniu-

KARY ZA PRZEKUPSTWA.
ż  porządku dziennego przystąpiono do spra

wozdania kemisyi prawniczej o projekcie usta
wy w przedmiocie uzupełnienia ustawy z 30. 
stycznia 1920 oraz w sprawie zatwierdzenia roz
porządzenia R. O. R. z <3 sierpnia 1920.

Minist. sprawied. zaproponowało nowelę 
zwiększającą reprusye karne w stosunku do osób 
zawodowo pośredniczących przy przekupywaniu 
urzędników Komisya prawnicza uznała również 
że rozporządzenie R. O P. z 6. sierpnia 1920 
o sądach doraźnych na urzędników za przeslęp- 
pstwa z chęci zysku, słuszne w chwili wydania 
d*iś straciły l.teyę hvtu> i (powinno być uchylone. 
Ustawę przyjęto w diugiemi i trzecicm czytaniu.

Następnie Izba przyjęła w niosek posła O- 
sieckiegc o powołaniu nadzwyczajnej komisy! 
bCjmuWOj dla snraw finanoowyoh państwa z u- 
działem znawców i wybrała do niej {posłów 
Głąbi ńskiego, Koiiszera, Diamanda, Radzisze
wskiego, Wojdai.ńskiego i Osieckiego.

S P R A W Y  S Z K O IN E
Przystąpiono do sprawozdania konusyi oświato, 

wej w  sprawie stosunku P a s tw a  do szkół pry wa
lnych i sposobu obliczania dodatku do iw/nagra
dzania nauczycieli i kierowników średnich szleół pań
stwowych. Po wyjaśnieniach sprawozdawcy p. Lu- 
tortaWokieyo przyjęto ustawę WToZ e proponow _ną 
przez komisyę j-ezolucyą w  drugiem, i trzecicm czy
taniu

Po referacie p. Adama przyjęto w  drugiem/ i trze.j 
ciun czytaniu usrawę

O nadzwyczajnym dodatku do patiayi wei Tanów z r.
1831,1ĘD3, i lEK.

Dziś pensy a wynosiła dla weteranów ze stopniem 
oiioersinm 300 marek, a dla mnych 250 marek mienię- 
ca-nie. Minister spr. wojsk. Zcrprop-jąowal dodatek 
1.500 mk. miesięcznie dla weteranów a dla wdów 
po nich połowę Dodatek ten ma być przyznany od  
1. stycznia 192i i wyniesie rocznie około 32 mi-, 
lionów

Przystąpiono eto ustawy

o kredjycie na zzlóipno Tagraniczncga zboża sin- 
i - wacgo.

Po przemówieniu ministra Raczyńskiego ustawę 
przyjęto w  drugiem i rrzee,em czytaniu.

Przy, tąpiooo do - 
.4

( s r a w y  InwarąfefoeJ.

Po przemówieniu kilku ĵ jsIów  uscawę uchwalono 
w Irugiem i trzecicm czytaniu. Wjoiik glosowania 
lewica przyjęła burzliwymi oklaskami.

Przystąpiono do sprawy

p odw y^en ia  podatków tonajmcyjnych (I) 
ale sprawy samej nie załatwiono ponieważ na soli 
było iylko 67 padćwł i marszałek stwierdził brak 
kompletu.

Konwent Seniorów wyznaczył następy* nosi dze. 
nil na dzień 26. kwietnia, a gdyby zaszła potrzeba 
ratyfikacjo traktatu pokojowego, to Sejm zebrałby 
się 15. kwietnia.

— ■ mmmmm

Prz2d ustąpieniem gsnerafa 
ŻsligowsKiega.

W IL N O , (O rien l) Gen. Żeligowski przybył 
do W iln a  celem oduycia narau z prze istaw.cie* 
łanu społeczeństwa miejscowego co do udzieie* 
nia odpowiedzi na pisino m inistra Sapiehy w  
sprawie propozycyi L ig i narodów  odnośnie ao  
ruzsfcrzygn.ęcia sprawy wileńskiej, które ina być  
pizepruwadzone na konferencji po !sko utew kiej 
w Brukseli na co zasadniczo tak rząd *polski 
j ik i litewski się zgodziły. Pisino min. S a p ie h y  
poddaje gen. Żel gowskiem u pod rozwagę pro
pozycję Rady ligi narodów  wedle której Żeli
gowski i jego wojska m ają się „podporządko
wać dawnei wtudzy*

Żeligowski pizenazując w ładzę swoją rzą.io 
w i polskiemu prawdopodobnie przekaże mu je
dnocześnie zobowiązania jakie w ziął na a obie, 
zajmując kraj, to jest przekaże rz idow i polskie
mu uame możliwości W ileńszczyźnie swobodne
go wyrażenia swej woli gromadzkiej, tudzież 
prawę przeprowadzenia zapoczątkowanych av 

kraju reform Adm inislracyę prawdopodo, nie 
będzie sp raw ow ał rząd polski przez swego dele
gata, przyczem adm inislracya ta będzie jednolitą  
dla cafei L itw y środkowej z włączeniem  do niej 
p o «.a tó w  wdejskiego, danilowskiego i dziśn tń- 
skiego. Gen. Żeligowski w  czwartek przybywa  
do W arszaw y.

R e d u S tc y a  a s m i *
W A k SZAW A. (Pat.) 18. marca W  związku z 

przejściem naszej armii w  stan połcojowy przewi
duje mS i st. spraw wo śfc: w ywnie w  dniach na bliż
szych n ast ę puj ąeych ruzp..

1) bezterrnmow tgó urlopowania gzci :g awych, H6- 
rzy są właścicielami lub kitrownncami samodziel-, 
nych gospodarstw rolnych i należą do roczników 
1898, 1897, 1896 i ( iarszych.

2) bezterminowego urlopowania szeregowych ro- 
cznraa 18S8 oraz tych szeregowych z pośród roczni, 
ków 1897 i 1896, którzy służą, wojskowo p^zez 4 
lata i (więcej.

Rozumie się. że ci Iem znpcwtifenU stirawnepo 
fu.xkcyonow.mia niektórych specyaiaycn oaJziolow  
służby i brorj zajdą w  rozporz. powyższych nię- 
odz >wne wyją'ki.

Kronsztab zdobyły.
HELSINGFORS (Ei E.) Dzień 16 marca (stra- * 

ciii bolszewicy na przygotowaniu ataku na Kron
sztad. 17. bm. o godz. 3-oiej nad ranem komu 
mści roznoczęli koncentryczny atak na Kron
sztad. Natarcie prowadzili głównie ucz mówi o 
szkół wojskowych i baszkirzy. Poważna, roz 
«trzvgajaca walka toczy się ze zmiennern szczę
ściem

HELSINGFORS, 19. 3. (Tat.) Powstańcy e-

wakuowa 1 Kronsztad wysadziwszy poprzednio 
w powietrzu okręty wojenne „Petropawtosk" i 
„Sewastopol" Generał Kozłowski przybył do 
Finlandyi.

RYGA, (E. E.) Komisarz ludowy do S. 
zagr. C ziczerm obwieszcza depeszę iskrową o 
zajęciu Kronsztadu przez bolszewików. Wedle 
■nformacy. warsz „Kżeęzypospolrtoj" bolszewi- 
cy zajęli*tylko niektóro forty.

Marka polska idzie w górę.
W ARSZAW A. (Pat.) 18. marca. „Przegląd wie

czorny" donosi. Dzisiejsza giełda wykazuje cTalszy 
.spadek walut zagranicznycn M irki niemieckie sprze. 
dawano poniżej 13-tu mk., za dolary płacono 750 
(wczoraj 830), franki francie-kie spadły peniżej 60.

R onferencya  W itosa z  Klacz Państw a
W A R S Z A W A  (E E .) 18 marca. W  łych dniach  

odbyła się ważna narada prem W itosa z Na- 
czi Lukiem  Państwa w  bieżących spiaw ach po. 
Utyki wewnętrznej i zagranicznej. W  sferach 
sejm owych konfcicncyi tej przypisują wielu

u r™ T iu te K łB i

NACZELNIK PAŃSTWA WYJECHAŁ DO TARNO
POLA.

W ARSZAW A. (Pat.) 18. marca. Dzisiejszej nocy 
wyjeżdża Naczelnik Państwa do Tarnopola.

z ODRAD KOMTSYrAPROW’ZlCYJNEJ.
W AR SZAW A. (Pat.) 18. marca. Komisya ppro- 

wizacyjna przyjęła do wiadomości oświadczanie min 
aprow., że poczyniono nałych,nia.itowe ułatwienia dla 
samorządów gniiu-iyeR i kcupzratyw, Bprowatmającj di 
srt. żywnościowe z zagranicy niepodlegające ocle
niu, celem pośpiesznego transportu tych towarów i 
przewiezienia ich na miejsce przeznaczenia. Na wnio
sek p. Rosscta wezwano rząd do zrewidowania w  
naikrótszym czasie n>zp z 20 lutego 1921 o ograni
czeniu spożywani i art. spożywczych. Wezwano na
stępnie rząd, do  wyrównania zaległych górni clj-cm 
d-putalóai żywnościowych.

Amrc^ya zp przestępstwa sfrejftô e. i
W A R S Z A W A . (E E .) 18 m ar a. Komisya p ra 

wnicza rozpraw iała n a t  projektem amneslyi. 
PPS. zgadza się na rozszer^cuie am restyi ua 
przestępstwa slicjkowe. W yłon iono  kom.Sję, ce
lem uzgodnienia uchwał.

Av:

znaczenie. %

TrnJttat Anglii z sowietami podpisany.
L O N D Y N  (E K .) 18 marca. L lovd  George po

w iadom ił parlament, że traktat hand lo .ry  z so
wietami podpisany. Lew ica oraz- bluk rządowy  
pow itały  to oświadczenie oklaskami.

J Ę  D  Ł. ę  “ł ł  codz-cmie o godz. F-.JÓ. A^LLA FRIESE i N GR.N EWSKI, sceich: ,T -n erka i zakochanv kn^el-^isir*^
K  )8 B P i  H  9  u ] | h  PkOFESOR D O W  POROd, wirtbczi na wiolonczeli. — POD BIAŁYM KONIEM, farsa. — 4 ŻaW ARY,
Y .  ^ 1  Ł i  m U  l i f l  ELZA DE MYRA, LIA LOrfAINE — W niedzielą i Święta Ił^przedsiawienia o godzmte -4-tej i 7\ł0. — but ty

wcześniej do naoycia w składzie papieru S. UuUieia ul. Leg,Oiiow J.



Nr. b? „DZIENNIK LUUOW Y ” O

drfi.ach pićbLscjftu.
Wiadomą iest powszechnie rzeczą, stwier

dzoną wielokrotnie przez samych Niemców, ze 
Śląsk Górny potrzebuje Polski, gdyż z niej czer
p ie : t c o ż f  fnityso.. ziemniaki V t. d., ^tórych Niem
cy nie nu.ja, u sienie na zbyciu. Również wiado 
mą jest rzeczą., że węgiel, koks, rudy. wyroby 
metalowe, chemiczne, oraz wszelkie fabrykaty 
górnośląskie znajdują swoj zbyt przcnewszyst- 
haem w Polsce. Jesi wnęc Górny Śląsk polecim y 
Polsce, a Polska potrzebna Górnemu Śląskowi. 
Natomiast obojgu niepotrzebne jest zgoła po
średnictwo niemieckie, za które państwo nie
mieckie dotychczas kazało sobie słońo płacie. 
Zyska więc ogromnie Polska i Śląsk na połą
czeniu, na pozbyciu się kosztownego pośrednika 
\ieniea. A le nio jest to najważniejszym powodem 
powrotu Górnego Śląska do dawnej jego ma
cierzy, do Polski

'Najważniejszym powodem jest wola ludno
ści, jest okoliczność, iż kraj ten .zamieszkały 
jesi przez szczep polski, którego ani wiekowa 
niedola, ani pięść niemiecka, ani złoto berliń
skie me zdołały przerobić na Niemców, nie zdo
łały zgasić w sercach Ślązaków gorącego przy 
wiązania u.» nieszczęsnej po trzykroć rozdartej 
i ucienneżonoj Ojczyzny. Teraz, kiedy Ojczyzna 
ta. wi szła z grobu niewoli, kiedy odnowa buduje 
się potężne państwo polskie, rzecz prosta, że 
serca. Górnoślązaków wyrywają się ku swej od
rodzonej Matce, że ku niej dążą...

Nikt. nie wstrzyma tego potężnego dążenia! 
Połączymy się wbrew wszystkiemu, połączymy 
eię, gdy połączenia tego wszyscy i nade\vsz.> st- 
ko pragniemy

I będzie tjp z pożytkiem nietylko dla nas, 
ale dja świata uAłego, gdyż będzie yrębOmą 
równowagi i  rrwalego pokoju Europy.

Niemcy saiiu piśmiennie stwierdzili, że je
dynie posiadanie Górnego Śląska pozwoliło im 
tak drugo prowadzić wejnę Górny Śląsk potrzeb
ny jest dla odwetu, dla przyszłych zaborczych 
wojen. Polsce niezbędny jest dla trwałego po
koju, ODartego na Iudowładztwie, samorządności 
i powszechnym dobrobycie.

W  ostatniej wielkiej wojnie skruszyły się 
i upadh' stosunki narodów, oparte na sile pie
ści, aa rabunku, na zawojowaniu. Niemcy prze 
grali nie dlatego, że byli biedniełjsi, mniej liczni 
od swych przeciwników' lub żeby mieli wojsko 
gorsze, lecz dlatego, że przeciw nim obróciły 
się wszystkie szlachetne serca i wszystkie wznio
słe umysły, gdyż Niemcy były przedstawicie
lami gwałtu. zaboru, przemocy, ■chciwości, gra 
bieży i ujarzmiania innych ludów na swoją ko 
rzyść.

Zasady niemieckiego właśnie w szechrozboj- 
nicfwa zostały pobite w tej wojnie. Niomc\ lłis- 
marków, Wilhelmów, Hindenburgów, Hórsingów, 
pomimo swej wysokiej kultury gospodarczej, u- 
padają, ja t  niegdyś umdł świetny św iatotęy zdo
bywca —  .Rzym.

Nad światem wschodzi nowe słońce, lep
szych, sprawiedliwych stosunków', które zwolna 
zapanują wrszędzie i poprawia wszystkie krzyw
dy, pozostałe jeszcze po tej wrnjnie

Niemiecka zasada siły przed prawem zgi
nie; na jej miejsce zatryumfuje zasada toleran
c ji sprzymierzeń dobrowolnych, powszechnej ży
czliwości, jakim zawsze hołdowała Polska.

"Dlatego u państwa i narody będą zwycię
żały, które za gwiazdy przewodnie obiecują i- 
deały wolności i swobodnego rozwoju wszyst
kiego co wzniosłe, co dobre

Górnoślązacy łączą się z Polską, łączą się 
z nowem, młodem, bujnem, tepszem i sprawie- 
dliwcm życiem. Będą pracowali razem z nami 
nad stworzeniom doskonalszych stosunków ludz
iach, opartych nie na policyjnym tylko rozkazie, 
lecz na wychowaniu czulszego sumienia, lepszej1 
dusze ludzkiej

r ozośUijąe z Niemcami nietylko umieraliby 
jako naród, tracąc zwolna język, odwieczny oby
czaj, szlachetną wrażliwość polską, lecz tonąc 
w niemczyżme, umierałyby jednocześnie jako 
duch. niezdolny do zrozumienia nowych, jasnych, 
pogoda) d i, braterskich wymagań nuwego ustro
ju świata. Wacław Sieroszewski.

Tak, jak cały naród polski, wierzę, ze Gór
ny Śląsk Dędzie nasz bo musi do Polski należeć.

Odebranie Polsce Górnego śląska byłoby  
przekreśleniem wszelkich zdobyczy kulturalnych 
wojny światowej, byłoby najaskrawszem pogwał 
cemem usankeyonowanej traktaiem wersalskim 
idei samostanowienia narodów. Budowa pokoju 
światowego na zasadach wolności narodów nie 
mogłaby być dokonaną, gdyby Górny Ś*ąsk przy
padł Niemcom. Sprawa Górnego śląska —  to 
sprawa nietylko Polski i Niemiec, a deęyzya, 
jJikS w  tej sprawie zapadnie, to nie rozstrzygnię
ci-' tylko sporu granicznego między tętni dwoma 
państwami. Walka, meorężna o Górny Śląsk, to 
ciąg dalszy wielkich zmagań orężnych wojny 
światowej. Na polu wojnv wielkie mocarstwa 
zachodnie zwyciężyły przewagę walorów mate- 
ryalnych, uruchomionych śmiałem i bohaterskim 
zapałem ich ludów Moralnie zwyciężą wtedy, 
gdy potrafią stosunki międzynarodowe oprzeć na 
zasada i h prawa i wolności narodów w przeci 
wienstwic do pruskiej zasady siły i brutalnej 
maferyalnej przewagi

Punt \Vdsona —  to  sukces koahcyi na polu 
walki moralnej z ideą niewoli narodów

Górny Śląsk’ to moralne Ycrdun konlicyi. 
Do walki o tę twierdz^ Niemcy powołały w Dzvst 
kie rezerwy moralne i duchowe.

( ał\ świa. ducha palrzy na losy Górnego 
Śląska tak, jak patrzył na los) bohaterskiego 
miasta francuskiego.

f tak. jak kat dv kto wierzy w ludzkość; 
wierzył, że Yerdun nie padnie, tak musi wierzyć, 
że nie padnie i itrsz Górny Śląsk i jnusi do Po l
ski ;nałożeń. AieKsy Rzewski,

prezydent miasta ł.-odzi 
*

t i Jedność narodu polskiego wymaga.
2) Osłabienie niekorzystnej granicy wojsko

wej: obecnie Z.bączyń jest, odległy o 20 km. od 
linii łączącej jezioro Zarzewę z Oświęcimiem, 
później to niekorzystne dla Polski wycięcie po
winno się zmniejszyć do 1 10 km.

3) Objąwszy Opole i Racibórz (dorzecze 
Odry i, Polska będzie przecinała szlak, łączącv 
Beilin z Konstantynopolem (Budu-Pes/.t Sofii).

4) Górny Śląsk uzupełni bogactwo kopalne 
Polski.

5) Górny Śląsk", oderwany od Niemiec, o- 
derwie od Rh potęgi poważną część napastliwo 
ści Niemiec. Prot. A. Sujkowski.

Po uchwaleniu konstytucji.
W  „R o b o tn ik u "  cx vtam v :
Po drugiem czytaniu wydawało terę, ze spra 

wa zdemokratyzowania polskiej ustawy konsty
tucyjnej jest beznadziejnie przegrana. Praca ko- 
misyi konstytucyjnej, eoprzcdzaiąca trzecie czy
tanie, wrażenia tego nie zmieniała, ale je raczej 
wzmacniała i kazała żywić najgorsze obawy

Na szczęście, obawy te nie sprawdziły sie. 
Przeciwnie, trzecie. ostateczne głosowanie przv 
moste całv szereg znuan pomyślnych, niekiedy 
wprost mespodziewame poim ślnych — ) i to w  
punktach niematej wagi.

„Jest bo zwycięstwo zdrowego rozsądku w 
Polsce!" —  wykrzyknął tow. Czapiński, —  tak 
zasłużony w walce o ulepszenie konstytucyi pol
sk ie j — jk)  odrzuceniu wnlosnu o szkole wyzna
niowej.

To samo można [*>wiedzieć, o wyniku wmlu 
innych głosowań i dodać, że zwyciężył tu nie
tylko „zdrowy rozsądek", ale że wreszcie duch 
nowoczesny wszedł w podwoje sejmowi? i usu
nął przynajmniej część najbardziej zatęchłych 
ruj ieci klerykalno-roakcyjnvch.

Zawdzięczać to należy przedewszystkiem 
wytrwałej i uporczywo} walce posłów socjalisty
czni eh, którzy nie cofali się przed .użyciem naj
ostrzejszych środkow walki parlamentarnej, ale 
zarazem nie prowadzili walki dla walki tylko, 
dla opozycji, lecz zawszę rnieli określony pozy 
ly\vnv cel. Dalej stwierdzić należy, że stronni
ctwa robotnicze i włościańskie zmobilizowały 
wszystkie swe siłvi i że uzgodniły swą taktykę, 
czego, niestety, me bvto przy drugiem czytaniu 
i co mk ukrzvwdzilo nadzieja reakcyi.

Onegdaj <ocz\ła się ostra walka obstruk 
cyjna. W ciągu trzynastogodzinnego posiedze
nia Sejm uporał się zaledwie z dwudziestu para
grafami z pośród 126-ciu! Nie ulega wątpliwe 
ści, że posiedzenie to wywarło zbawienny wpływ 
pedagogiczny na prawicę, Tow Moraczewski 
wnioskiem swoim w sprawie rew izyi konstyt.u- 
cyi przez następny Sejm, ł>ez udziału Senaui, 
zrobił znakomite posunięcie taktyczne, pełne za
razem głębokiej treści politycznej. Wniosek ten 
bowiem zmierzał do tego, aby po przyłączeniu 
Górnego śląska do Polski ludność tej dzielnicy 
mogła przez swoich posłów w taki sam sposób 
wpłynąć ha konstytucyę, jak posłowie w obe
cnym Sejmie. A le w pierwszym dniu głosowa 
nia prawica zacietrzewiła się w uporze. 0o- 
piero bezsenna noc. upór len zmiękczyła. Przyszło 
zastanowienie. Zastanowił się i p. Marszałek, 
który nareszcie —  zresztą zapewne tylko na. 
krótką chwilę! —  zrozumiał, że bardziej mu 
przystoi rola pośrednika, medyatora, niżli stron- 
neg< wykonawcy woli prawicy. P. Marszałek 
wczoraj przed posiedzeniem pośredniczył mię
dzy klubami Doszło do kompromisu, który wpra
wdzie znacznie osłabia wniosek tow. Moraeze 
włJu  igo ar, bądź oo bąaż zawiera dwie ważne

rzeczy* 1) to, że ludność nowoprzyłączonych 
dzielnic poiski będzie miała sposobność wpły
nięcia na zmianę konstytucyi, 2) że pierwsza 
rewizya konstytucyi w Polsce bęazie mogła ru- 
stąpić przez Sejm, bez wszelkiego udziału Se 
nattr.

Przyjęcie tego kompromisu w ogóle umożli
wiło spokojne obrady *i przegłosowanie stu z 
górą parografow konstytucyi na pięciogodzin 
nem posiedzemu. *

Pozostał wprawdzie Senat, zdebyty przr/ 
prawicę nieznaczną, więirszością głosow; przy
jęto wprawdzie dubonowiczowską kwalifikowal
ną większość (11/20 głosów), potrzebną w Sej
mie dla ponownego przyjęcia uchwały, Vxirzti- 
conej przez Senat. Ale zmienił się skład Senatu 
—  znikli z niego wiryliści czy’* knryaliści, przed 
stawiciele małych uprzyw uejowanych grup. Skład 
Scnaru opiera się całkowicie na wyborach p i 
cioprzymiolnikow ych, jak to jest w Czechach. 
Znikt również przepis, że .Senat oo (pięć lat odmie 
nia się ty lko w połowie, a w ięc że senatorów 
wybiera się do 10 lat, Senat, tak, jak Sejm, be- 
dzie się w całym swoma składzie odnawiał co 
pięc lat.

Poprawki ta nie zmieniają naszego zasad
niczego stosunku do Senatu, ktćry jeżeli bę
dzie odgrywał samodzielną rolę, będzie szkodli 
wy, jeżeli nie bodzie miał poważnej roli, będzie 
zbyteczny i smieszny.

A dalej —  przyjęto cały szereg zmian, o- 
slabiających pierwotny, j:iskrawro klcrykalny cha
rakter konstytucyi "Wprawdzie pozostawiono 
przymus nauczania religji w  szkole początko
wej i średniej i oddano kierownictwo tego na
uczania w ręce kleru Wprawdzie uchwalono 
konkordat z Rzymem, to znaczy, że ustrój Ku 
ściola w Polsce ma się opierać na ugodzie z Pa 
pieżern. Pozostały .nne jeszcze klerykalne prze
pisy w 'tymi kierunku najbardziej wyuzdane. 1 
więc odrzucono punkt, że Prezydent Rzpdtej nm 
byc konmc: nie „katolikiem". Przy jęto poprac k -, 
że wyznanie rzymsko-katolickie ma mieć wp,ra 
wdzie „naczelne stanowisko” , ale , ‘wśrud ró
wnouprawnionych wyznań". Usunięto całkowi 
Di3 punkt, nakazujący, by nauczyciele w szkoI • 
powszechnej byli tego samego wyznania, co dzie 
c.i i fceby samo nauczanie miało charakter wyzna 
mowy. Przyjęio wreszcie poprawkę, że „wprfcw 
dzie „stosunek Państwa do Kościoła rzymsko 
katolickiego będzie określony na podstawie ukla 
du ze Stolicą apostolską", ale że ten układ ma 
byc ratyfikowany przez Sejm

Z nnyeh dziedzin zaznaczyć również nale
ży wyniki pomvślne. Wbrew endekom, którzy 
cncieli, abv nauka tylko w szkołach początku 
wych była bezpłatna, przyjęto zasaaę. że nau
czanie w*e wszystkich szkołach państwowych (a 
w ięc i r.v gimna/yacb, na umwersytetai !.»i t. p.t i  
samorządowycn jest bezpłatna. Przeszła popr?



 •-----------
mka (przeciwko której fjł»sow.a!i wszyscy k̂ ię- 
sta!): „Kary, połączone z tidręczeniami fizyczne- 
mi, są niedozwolone i nikł. takim karom podle
gać nie może". Przyjęto poprawkę PPS .: „Pra
ca zarobkowa dzieci niżej lal 15-tu, praca nocna 
kobiet i robotników młodocianych w gałęziach 
szkodliwych dla ich zdrowia, jest zakazana".

Rozumró się, ż e  nasze pochwały są wzglę
dne Sprawdzianem w lej naszej ocenie jest 
szczęśliwe umknięcie niebezpieczeństwa, że kon 
stytucya Bzpltej będzie wstydem dla Polski, bę
dzie urągowiskiem z myśli nowoczesnej i nowo
czesnej' państwowości, że stworzy takie tamy 
dla rozwoju demokratycznego i społecznego, że 
trzeba je będzie koniecznie obalać siłą.

Pamiętajmy jednak, ż t socyalistów, w tym 
Sejmie jest tylko garstka. Tembardziej cieszyć 
się wypada, że nasza wytrwuća i zaciekła pTaca 
me poszła na nwnjen' żeśmy fcie znacznie'w*zy- 
ftzynlh do ulepszenia, do zdemokratyzowania tej 
pierwszej konstytucyi niepodległej Rzeczypospo
litej, do odparcia najgorszych zamachów reakcyi 
na ustrój demokratyczny.
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REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO W E  L W O W IE :
Sobota 19 marca o godz. 3 popołudniu .Kościuszko 

pod Racławicami*
Sobota o goJz. 7 wieczór .Uroczyste przedstawieme 

w dniu Imienin Naczelnika Państwa .btras.ny dwor4, 
opera.

Po kazdem przedstawieniu wieczornem czekają 
wozy tramwajowe uo użytku Publiczności we wszystkich 
kierunkach.

Biuro Koncertowe M ’ T rerra . W piąt»k J8 marca 
ii Wieczór recytatorski Ka. dmiery Rychterówny Nowy 
r-r^firam. 210S

UNIWERSYTET LUDOW Y im. A. MICKIEWICZA.

Subota 19 marca o godz. 7 wieczór w s ili w/kła- 
dowci Uniwersytetu Luuowe&o wykład p. Dziurzyfti Mego: 
.Polska Piastowska*.

—

W DNIU IMIENIN NACZEuNIKA PAŃSTW A.
ówiąz-k Strzelecki poczęty z Twtego ducha ja g n ię  
dochować Mu <wi rry i ppełnić swój uoz.ał w 'rwem  
durnosm zadaniu wychowania Narodu któraś Ty wska
zał, przeWając się do zrótW twórczości narodowej 
zatyp«vnych szczątkami rozwaltn. My stąpając na tej 
dro ize jeszcze nieśmiało, jeszcze wciąż wśród złu- 
dzeii, jeszcze biorąc czusem za wskazówki do źró
dła te szczątki przebrzmiałych orjentacji — lecz 
ciągle czujru, Twych skinień, Twych ostrzeżeń chciwi 
— taczymy nię dzia w  myślach z Tobą Wodzu Nasz 
i dumo Narodu, bo dzidń dzisiejszy, to św ęto lodzą
cego się nowego życia, nowego przeznaczenia Naro- 
du, i jednego tylfco pragniemy, jak najdłużej Cię 
.nieć pośród nas — Jak najwięcej z Twego ducha 
sddonąć, przyswoi5 sobij i (zachować, aby się stał 
ciałem Narodu, za ero Ci przyrzekamy posłuszeń
stwo i pracę niezwaicronej woli. Zwiąże* strzelec- 
ki, Ctoęg hwwtsud

W YBÓR DYREKTORA TEATRU LW O W SK IE 
GO. Na |w '•zoratszem. trzociem z rzędu posiedze
niu komisy i tęatralrej, — które ciągnęło się od godz 
6. wieczorem prawie aż do 10-Łej, dokonano naresz
cie wyboru dyrektora teatru w  miejoce p. Tarasie
wicza. W  głosowaniu Kartasn’ wybrany zosial p. 
LuJwik Czarnowski, który otrzyma! głosów 12. Na 
p. Zarrembę yadło 3 głosy, jedną kartkę oddano czy. 
stą Kandydatury p. Szukiewiczu nie brano wcale 
,*xl rachubę, jdyż nie mógłby on ob|ąć teatru z d. 
1. kwietnia.

Przed nowym dyrektorem stoją wietkie zadanm 
do spełnienia, gdvz obejmuje kierowiuctwo teatru 
w  okresie jego bardzo krytycznego stadyum. Spo
dziewać się należy, Że p. Czarnowski, który dal 
się poznać nie tylko jako wybitny artysta aJfo i jako 
energiczny i zdolny kierów nik teatru „Bagatela" w  
Krakowie, zadaniu term. ku pożytkowi .sztuta pol
anej podoła.

3u LAT PRACY SCENICZNEJ ARTYSTY TEA
TRU MIEJSKIEGO P. ZYGMUNTA SCHMIDTA dały 
oŁumpt do urządzenia artyście na wczorajszcm przed
stawieniu „Księżniczki Czardasza" szczerych i go
rących owacy! W  przerwie pomiędzy pierwuzym a
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drugim aktem wręczono p. Schm. wspaniały wieniec
0 biało czerwonych wstęgach, obdarowano go mnó
stwem Kwiatów i 2 przemówieniami. W  przemówie
niach podniesiono nadzwyczajną sumienność i tirCio- 
wanie tak sztuki scenicznej jak i im. Lwowa. W yra
żono też naaoieję, że młody, pomimo tylu lat pracy 
scenicznej, artysta da jeszcze swojemu talemowi mo
żność roakwituf i ę opisu

Szczelnie wypełniona Widowma i owacye publi
czności byiy tiowodem sympatyi, należnycli zasłu
żonym weteranom Melpomeny

SKUTKI PRZENIESIENIA PRZYSTANKU TRAM- 
W A jO W E uO . Krążą pogłoski, że wskutek zabie
gów wplywoweo dygnitarza miejskiego przeniesiono 
przystanek trrmwajowy m rogu ul. św. Kingi, bliżej 
rogatki żóhdewrariej Z  powodu tego ponidsi snuerć 
przed kiiłcoma dniami S. Olearczuk. Wczoraj znów 
Jan Pasota, liczący lat 58, ateterz wyskakując upadł
1 zranił się na twarzy, oraz doznał wstrząsu mózgu.

Koniecznem jest, aoy dyrekeya M. K. E. jak naj- 
spiwiiniej przystanek ten nu nowo przywróciła, bo 
dla wygody jednej osoby nie może cierpieć cała 
OKoliea.

G O D N E  N A Ś L A D O W N IC T W A . N a  odbytem  
8 b. m. Nadzwyczajnem  W alnctn  Zgrom adzeniu  
Sto waizyszenia upow. budowniczych we L w o v  ie 
uchwalono jednogłośnie opodatkować się na 
fundusz plebiscytowy Gornego Śląska Podatek  
rozłożono w ten sposób, żc każdy członek ma 
zapłacie najmniej 1000 Mp. nadto członkowie  
wykonujący budow le m ają zapłacić po 5 Mk od 
każdego robotnika i tygodnia pracy tegoż zaję
tych u tych członków w ruku 192 i Sum a na
łożonego podatku wyniosła 300.428 Mp. z dniem  
zamknięcia inkasa L j. 17 bm. zebrano 327 200 
M k i kwotę tę złożono na rzecz plebiscytu. —  
Nadm ienić nalety, żt ogół członkow  —  z w y 
jątkam i jak  Janiczek, Krocu, Krzanowski, Szulc 
i Zychowicz, którzy wręcz odm ów ili —  przypi
sany podatek z naddatkam i bardzo ochotnie 
składali co świadczy dodatnio o icb należy km  
pojm owaniu obow iązków  obywatelskich

C E N A  C H L E B A  W  W IE D N IU  I W E  L W O W IE .  
W e  W iedn iu , o którym piszą tamtejsze dzienniki, 
że jest m iasiem nęuzy i bezrobocia, podniesiono 
w ostatnim czasie cenę bochenka chleba z G na 
U koron I U  nas p«skarze stale walczą o pod
wyżkę taryly — a za chleb m usimy płacić od 
65 do 140 Mk. Fakt ten świadczy najlepiej jak  
uiafi.i paskarska wyzyskuje ludność L w ow a .

STRASZNY WYPADEK 2  GRANATEM. Pomimo 
tysiącznych wypadsów z pociskami pokaleczema i 
śmiertelne wypadki trafiają się stale, a powodem Ich 
jest zawsze nieostrożność, nieświadomość albo brak 
nadzoru nad dziećmi. Wczoraj na błoniach łdeparo- 
wskich 13-Ccud Bronisław Briicker 2naJrzł granSt. 
Zaopiekował się nim 14-letni Edward Jakubowski, 
cyn robotnika, zamieszkały przy ul. Źródlanej 1. 462 
na Kiepurowie. Gtłopłec próbował siekierą rozebrać 
pocisk, który podczas tego eksplodował. Odłamki 
żelaza urwały *nu lewą pęJoęfi po^ziupaly prawą r.o- 
ranił brzuch, tak, że zmarł wkrótce zaś najmłod- 
gę. 8 letniemu bratu jego, Stani ławowi wybuch poi- 
szemu Bolesławowi, odłamek pociJcu uranii lewą no
gę. Pogotowie ratumkoure rannych zaopatrzyło, a Ed
warda J. odwiozło na leczenie do szpitala.

TANIO NABYTE SREBRO. Marcin Ciastko z <Prze- 
worsłca, doniósł pclicyi, że siostra jego Franciszka, 
skradła mu różne rzeczy, wartości 17.000 mk. W  ‘rri?- 
szitaniu F. .Ciaslk >, przy ul. Wyspiańskiego I. 20. 
znaleziono poza innemi rzeczami naczjnie stołowe 
srebrne, wartości 12.000 mik. ze znakami Hutelu Kra
kowskiego. Złodzaejka zeznała, że naozjnie to ku
piła za 100 mk. Stwierdzono, że była ona zajęta jwzez 
jeden miesiąc u pewnej pani w Hoielu Krakow
skim. Zarządca tego hotelu twierdzi, że skradziono 
mu sreber fia sumę 50.0UO Ink.

Francisztię C. ©uatizono w  arcazcie, roś srebro 
oddano puszlkotlowanemu.

BEZDOMNI. Józef i Marran Sąsiada, od lat 9 
do 12. oraz Mojżesz Reinfekt. lat 10^nocował) na 
Wałach Hetmayiskich. •

Pollcya przytrzymała ich, aż do odszukania ro- 
dzioów bezdomnych

W Y P A D E K  P R Z Y  B U D O W IE  10 letni Maryn  
Krupa na budow le przy ul. HCnmpa 1. 2 w  po
łudnie zaw oła ł 50 letnie go ojca Andrzeja, m u
rarza, na obiad. W  tej chwili zaw aliła  się część 
muru na rusztowanie, które runęło, pr. ygcuataj jc 
Andrzeja K., przyczem cegła zraniła w  głuWę
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chłopca. Ciężko potłuczonego m urarza zaopa
trzyło Pogotowie ratunkowe i odwśotło do szpi
tala na leczenie.

P O Ż A R Y  O  północy w  ubiegły czwartek  
począł plunąć miejski bunyneit Lędący w  zarzą
dzie Tow arzystw a łyżwiarskiego przy ul. Peł
czyńskiej. Spłonęło kilkanaście m etiów  kw adra 
towych dachu i sufitu Przyczyna pożaru n.e- 
znana. Straż pożarna pod kierownictwem  p 
Szparzyńikiego ogień ugasda.

Przedwczoraj wieczór w mieszkaniu żandaiin *  
Figusta przy ul. Zyblik ie vvicza 1. 4 zajęła bię 
benzyna w Prim usie i we 11 iszce. Nacbiegli są- 
sizdzt ugasili ogień przed przybyciem straży po
żarnej.

W  realności przy ul. Zyblikiew icza !. 2 zajęła 
się Łauza w  komuiie, która wypaliła, st^ bez 
dalszych następstw.

W  mii szkaniu W olfa Talońsiuego przy 11L Za 
roarstynowsłuej 1. 3. wczoraj z rana od pieca zajęła 
cię ścianka drewniana.

W  realiK/ściach przy ul. Tarnowskiego L Tc, 
i Spadzistej i. 1, wybuchły ognie kominowe. W e  
wszystkich wypadkach straż pożarna ogień ugadla.

Z K R O N IK I K R A D ZIE ŻY . Izaakowi Lów ow i, 
z Lodzi, w  mieszkaniu N. Zajcra przy ul. S ło 
necznej 1. 15 skrnudor.o podczas snu z pod po
duszki portfel z G7.0U0 Mli.

W  szpilalu wojskowym  pizy ul Kurkowej 
I. 14 skradziono 26 1 rzeście^adcł, 2 koce i 2 
ręczniki, wartości 15.01U Mk.

Pio lrow i Szk ia łunow  i z N iżniowa skradziono  
na pi. K rakowsk.m  walizę z m aleivą, wartości 
8.000 Mk.

 •»«_
X  WIECZORNICĘ sW . J ć z TFR urządza Konto 

zabawowe drukarzy lwuwskleh, w  sobotę dnia 19 
marca b. r. — dla członkówj i ich rodzin. Początek 
o godzinie 8. wieczór.

J ó z e !  R a p p p c H  denrysra
przyjmuje u l  £ fcari& m ic;ka  10.

—•••—

Dyrektor Akcyjnego Banku bipoteczuego
p. HCRM\N IIOTOWlT«

o b j ą ł  d n ia  1 8  b , m. u rz ą d o w a r  e w ' tym
Zakładzie. 1230

—
— OSTRZEżFNlEl Stwieidzamy, że oszuści sku

powali w ostatiucb czasacłi próżne pudełka z .tutek 
„Promień", naptlniali je lichymi wyrobami i pusz
czali w obieg. W.nnych pociągnęliśmy do knrro- 
sądowej odpowedzialności.

• Aby zapobicuz dalszym nadużyciom, będą odtąd 
pudełka prawdziwych tutek „Promień" zaomdrzone 
w ten sposób na zewnątrz banderolą „Tow. Szkoły 
Ludowej", że bez przerwania banderoli nie będzie 
można otworzyć pudelka.

— —

Deptlat ro&cfniczy za m. listopad 1920.
Depuataty za m. listopad wydawane będą do

piero po świętach, a to tale z powodu opóźnienia 
wymiału kukurudzy, ja£c ts'3 i jąjp nadejścia mąki chle
bowej. Deputat ten składać bię będzie z 1 t-lg. pęca- 
! ( t, 1  i l,,ól idg. ltoo'L 2 i < uł klg. mamalygl 65 dkg. 
•kaszy hreczaaej, 1 ‘20 klg. cukru białego, oraz 2 bo-'' 
chenki chleba po l ‘&0 ktg. — Cena tego deputatu 
ogłoszoną zostanie później.

Przydzielone przez W. A M. A. 3 wagony mąki 
amerykańskiej na d ipuiat grudniowy dotąd nie na. 
doszły, rozdział v/ięc mąid tej jeszcze przed Świę
tami jest niemożliwy, wouoc czego mąka ta wejdzie 
w  deputat za m. grudzień 1920.

ZV IĄZEK ST0WAR7.YSZEN 
5.PCŻYWCZ1 GOSFOUAtłuZYCH

«rc Lwowie ul. Lindego 8, II, p.
—*«•*—

— NA FUNDUSZ PLEBISCYTOWY G. sLASKA
złożyli: Kawiarnia „Nowy Swiai" pozostawiona wy
grana w  bilerd przez d. W i L  i R B 500 m k, W ło 
dzimierz Luszp:ńskl i Tomasz Bill z oka/yi ugodo
wego załawienita sporu awiacyjnego 500 mk.

Dalsze datki przy muje Administracya „Dziennika 
Ludowego" we Lwowie, ul. Sykstuska l. 21, II. p.

— --
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KHWraKtHM „NOWY S1HIIST* II
za zezwoleniem D. ó  O. we L\vo\v'e urządza dnia 19/3 1921 o godz, 7 wieczorem na dochód .Żołnierza polskiego

W I E C Z Ó R  H U M O R U
C O  M Ic ,  — B  u f e t  i  k u " h n i a  p o d  z n r z a o c n i  p . C Z U J I .

Ro;)atnic; eolscy 2 flmei*yki J.Fitsud->
skiemu w hołdzie.

I zemścić na Wolaninie, t.asłępme twierdził, że chciai1? 3& ' go tylko zranić, poczęro zapewniał jakoby Olraclal

Zai/.ąd Ochronld iin. Józefa Piłsudskiego 
otrzymał dnia 20. II. b. r od Naczolnika pań? 
stwa 500 dolarów w papierach polskiej pożyczki 
państwowej na fundusz własnego domu. Pienią
dze te zostały przekazane Naczelnikowi puńsiwa 
od roboimków polskich z Ameryki. List tych ro
botników przepełniony gorącą miłością i uzna
niem dla Naczelnika p?aństwa i odpowiedź Za
rządu podajemy do publicznej vvi idomości:

Naczelnik Państwa Polskiego Józef Piłsud
ski, Belweder, Polska

Wielce zacny Obywatelu i Ojcze nas, Pola 
kow, jedyna pochodnia w walce Polski o nie
podległość 1

My, robotnicy polscy, i w iaoii synowie Pol
ski, zamieszkujący w LuJlow i okolicy, zorga
nizowani w  związek zawodowy pod nazwą ,,Pm- 
ced Textlle Workers o f Amerika“ , zważywszy, 
że nasi współbracia w Ojczyźnie oddali w o- 
fierze swą krew i życie, rozumiemy dobrze nasze 
obowiązki względem Ojczyzny, lecz jesteśmy od- 
nalani tysiącami mil i giębokiam morzem, nie 
możemy brać czynnego udziału rażeni z mini. 
Przeto postanowiliśmy dopomagać choć finan
sowo, ale nic mamy gotówki; w ięc przesyłamy 
obligacye Polskiej Pozyczki państwowej na su
mę 500 (pięćset) dolarów, ponieważ gotówki na 
razio nie posiadamy, gd/ż oddaliśmy na Polską 
Pożyczkę Państwową.

Posyłamy te obligacye do waszego rozpo
rządzenia, Paine Naczelniku, z prośbą o podzie
lenie na zapomogi na sieroty i wdowy po zasłu
żony ch bohaterach wojny w Polsce

Przy tom zasyłamy gorące słowa wdzięcz
ności i uznania za Waszą pracę nad odbudową 
Pol ki i za prace dla dobra Ludu, Panie Naczel
niku 1

l dzisiaj lny z radości wznosimy słowa.
Niech zyjo Wolna Pof3«a Ludowa! 
Niech żyje nasz Wielki Wódz i Naczelnik 

Józef Piłsudski!
Z głębokun szacunkiem 

ZARZĄD  UNIJNY'
Jozet Włodarczyk, prezes.
Piotr Łabuda, wiceprezes.
Jan Wdowiak, sekret, prot 
Piotr Wadach, sekr. fmans.
Jan Fierijt, skarbnik.

9

Odpowiedź Zarządu Ochronki:
Lwów, dnia 5 marca 1921.

OBYW ATELE!
B^zlrzeżnem moizem od ukochanej Otczvz- 

ny oddzieleni, łączycie s ię  z nią. tęsknotą i miło
ścią. Czujecie z  nami, rodacy drodzy, wszystkie 
radości i smutki, i hliscy jesteście Ojczyźnie 
przez uwielbienie i ukochanie Wasze dla Na
czelnika narodu. Tęsknotą i żalcin serdecznym 
zaostrzonym wzrokiem dojrzeliście, że ten ci jest 
co targnął uczurem  narodu, by skarby wyuonye 
zeń, moc i wiarę i naród w skarby one warowny 
przez czyn ku jasnej wolności poprowadził.

W idzicie zdała, jak spracowanemi rękami 
pod wolność zdobytą podwaliny nowego żvcia 
kładzie.

Ojcem nazwaliście go, boć tez ojcem jest 
narr troskliwym, dbajaoym w swej trosce, —  
zwłaszcza o sieroty żołnierzy, którym on za oj 
ców poległych stanąć musi.

Zrozumieliście to jego staranie, zrozumie
liście, źe sierotom tym ciepło i pogodę, ognia 
rudzicielsk.ego, zastąpić musi serdeczna miłość 
rodaków. Niech bodaj niedostatku nie doznają 
ci, co na ołtarzu wolności złożyli Iswój ból i smu
tek najświętszy", myślały wasze czuwające du 
Sao. Cośc.e imeb z krwawo zapracowanego gro- 
oza, odduhoci© Naczelnikowi, a Naczelnik pie

niądze to dla sierót po żołnierzach oddał ochron
ce swego imienia.

Dar Wasz stanie się cegłą w budowie przy
szłej rodzimego domu dla tych dzieci całej Pol
ski, który jak ochronko imieniem Naczelnika 
nazwiemy.

Wielka rodzina czuwających współrodaków 
dopomoże, by smutne serca sierót ożywić m iło
ścią i wlać w nie zrozumienie dla w ^lkiej idei 
ojczystej, dla której ojcowie ich polegli, a oni 
saun życie pracowite zdożą w ofierze.

M e zabrakło Was w  tej pracy! Za pomoc 
Waszą składamy Wam gorące, serdeczne podzię
kowanie.

Niechaj nasze uczucie wdzięczności będzie 
jasnym promykiem w  doli i niedoli na oba-j 
ziemi I

ZA  ZARZĄD :
Janina KtFH* Krauzówna. M. Mościcka.

salt rozpraw.
n i e b e z p i e c z n y  k o m e n d a n t .

KośC Lewków, liczący lat 34, obrz. gT. kat (za
mieszkały w Błyszczyw xJach, stanął wraz ze swym 
bratsn Iwanem, lat 3 Z. i iL-menem burriunem lat 32, 
przed sądem przysięgłych.

Airt ooaarzenh zarzuca Lewicowi, żic w  listopadzie 
1918 r., będąc komendantem mi liry i ukraińskiej w  
Błyszczywedach, w  całej okolicy terrorem siał po
stnych między ludnością bez różnicy wyznaa i jneroco,? 
wosci.

Rodzinie MuUemw zabroni! rozporządzać wła
snym folwarkiem, zarekwirował u nich większą ilość 
sima, częściowo dla własnej potrzeby. Na folwarku 
dr. Rabnera zabrat dla isisbi-a i brat® Iwana (materyat 
drzewny, wartości lu.OOJ kor. Za j łgo namową żoł
nierze ukr. zabrali nnuczycidcw Lewkowicaowej różne 
rzeczy, wartości 3.COD kor. Władysławowi Wyszkow
skiemu skradziono wózek z koniem, który to wózek 
znaleziono następni* na obejściu K. Lewka.

N>cą 23. ptycz:.ia 1919 r., żołnierze napadli na 
mieszkanie Fabima Maćkowskiego i Józefa Ean-lo. 
wicza w  PrzedizymiCucli, wówczas poszkodowani po. 
znali między napastnikami S. Burdana.

l^Klczas śledztwa zeznał Burdan, że w  rabunku 
tym brał udział ltośś Lewka. Pozatem K. Ł. w  wol
nych chwilach polował w' okolicznych losach na sar. 
A/ 1 Tające, to też oskarżony jest o kradzież dziczy
zny. K. Lew ko  do winy się nie przyznaje, rak samo 
i dwaj inaiL

Do rozprawy powołano ponad 20-tu świadków, 
Wyrok zapadnie dopiero w  południe

i PODPALENIE.
Jewka Ok-arnik, licząca lat 27, obrz. gr kat. 

wyrównując porachunki sąsiednie, podpaliła reat- 
ość Fedka Króla w  Wiclkopclu. przyczem spłonął 
dom Fedka "Frejdy.

Na wczorajszej roznrawie sędziowie przysięgli 
potwierdzali pytanie w  ló-runtoi winy oskarżonej. 
Trybunał sądu pod przewodnictwem r. Kohmani, 

zasądził ją pa dwu Ima ciężitiego więzienia.
Oskarżał prokurator Pakhkowski, bronił dr 

Dattner.

USILOWANE SKRYTOBÓJCZE MORDERSTWO.
Michał Wolanin, gospodarz w Podlesinie, przy

jął do służby 25-letniego Jana Jaremka, obrz. gT. kat. 
Podejrzy wajac gc następnie o stosunek ze swą żo
ną ES-lemią Meryą, wypowiedział mu miejsce.

Dma 23. kwietnia 1920 r. wieczorem Jaremko 
strzelił z karabinu do śpiącego na ławic Wolanina 
Kula na szczęście zraniła go tylko w  prawą misę. 
Na krzyk zranionego Jaremko zbiegi. W  ślodztwie 
J zmienił swą obron; zrazu mówił, ze chciai s ię1

z żartu.
W  sądzie i na rozprawie bronił się, że karabin 

wystrzelił przypadkowo. Obrona ta byia nader nie
zręczna i nieprawdopodobna.

Sędziowie przysięgli jednogłośnie zatwierdzili py. 
tanie w  sdmmice usuowanega s.crytobojczego mor-' 
dersiwa. Trj bunał skazał Jaromira na 8 lat ciężkiego 
więzienia, z wliczeniem mu 1 toku wjęzitnin śled
czego.

EE/ERCYA UO NIEPFZ IMACIE LA.
Plut. żandarmeryi Jan Wysocki dnia 14. lurCgo 

1919 r. oddalił się ze swego posterunku koło Gród
ka Jagielloński ag o i przeszedł do nieprzyjacielu w-raz 
z wachmis.rzem Panialemonem Radowcem należącyra 
obecnie do woj.yka uki-aińskicgo.

Oskarżony bionil się, że w dniu Krytycznym je- 
cńał ko,ino z Radowcem, który wyciągnąwszy rewol
w er i [grożąc mu zastrzeleniem, zmusił go do przej
ścia na stronę ukraińską.

W  śledztwie i na rozprawie stwierdzono, że 
Wysocki przea ucP^czką sprzedał część swycn ra  
czy a resztę zabrał ze sobą

Podczas jazdy w e  wsi Ltśniawce natknęli obaj 
aa patrol utkraiń icą i »ia znak podoania 6ie Wymachi
wali biaiemt chu-stkarm.

Trybunał sądu wojskowego pod wzewodnictwem 
maj. Kowalskiego z a so li ł Wysodtlcgo na 5 lat wię
zienia, degraiaacyę i wydalenie z wojsica. (Jokarżał 
kap. dr. Barth. j t -  1 ■ ^

- ą —  ' r ‘
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Manifestacja ml akad. z powodu upadku 
projektu „szkoły wyznaniowej14.

Przedwczoraj odb iło  się z inieyatywy „Zjedno
czenia" zebranie młodzieży akademickiej celem 
dania wyrazu radości z powodu odrzucenia przez 

j sejin postulatów szkoły wyznaniowej. Wielka s i- 
1 la. Domu akad. przy ul. Królewskiej zapełnia 
j się tłumem młodzieży. Jawili się tłumnie człon
kowie „Zjednoczenia", ,;Czyteln akad.” ; mło
dzież organizująca stow. akad „Życie", człon
kinie Koła Studentek. Przybyli również delegaci 
starszego społeczeństwa, reprezentacya Związku 
Polaków wvzn. mojż. etc. Zebranie miało baidzo 
poważny charakter. Przewodniczył dr Ludwik 
Frenkel

Po zagajeniu przewodniczącego przemówił 
p. Maurycy Karmal, który w obszernym refera
cie skreślił niebezpieczeństwo, akie krył w so
bie projekt szkół wyznaniowych dla państwa i 
narodu. Szkoła wyznaniowa stałaby się podstawą 
podziału obywateli na kaiegorye wedle wyznań. 
Jedynie wspólna szkoła państwowa może się 
wywiięzać z tego zadania, jakie nakłada na szkol
nictwo polska państwowa racya stanu. Fiele- 
gont omowtł wreszcie znaczenie uchwały o szko
le wspólnej dla pracy nad uobyw'atelnieniem ży
dów, oraz dał wyraz przekonaniu, że zebranie 
dzisiejsze jest w ielką jnanifestacyą kresowej mło
dzieży akad. z powodu zwycięstwa zasad demo
kratycznych w dziedzinie szkolnictwa.

Następnie przyjęto jednogłośnie wśród hucz
nych oklasków następującą rczolucyę:

Zgromadzeni na zebraniu akadcmickiem 
zwołanem z inieyatywy Tow akad. „Zjednocze
nie", przyjmują z radością fakt, że sejrn Rzeczy 
pospolitej odrzuci! projekt szkoły wyznaniowej, 
której wprowadzenie byłoby zniweczeniem zdo
byczy kulturalnych w dziedzinie wolności su
mienia i równości obywatelskiej. Zarazem stwier
dzają zebrari. że droga do zgodnej współpracy 
i współżycia wszystkich obywateli państwa poi 
skiego wiedzie tylko przez wspólną szkolę pań
stwową, której zadaniem jest wytworzyć takie 
środowisko kulturalne, iżby w .atmosferze wspól
nej pracy na ławie szkolnej, wzajemnego po 
znania i zrozumienia wychowanków, u zrastać 
mogli przyszli obywatele państwa polskiego, pra 
cujący wedle sił swych najlepszych dla dobra 
i rozkwitu Rzeczypospolitej Polskiej.

Składajmy lu r.d jsz na p lsb.scyt!
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Centralny Dom Żołnierza Polskiego m.
Józefa Polskiego.

Dnia 1 Stnarca odbyto się posiedzenie ,,Do
mu Żołnierza Polskiego" przy udziale referatu 
oświatowego, oraz prz\ bardzo licznym ud.oale 
catenkow, a pod , -rzewodniotwom gen. Lamezana, 
w celu stworzenia „Cratrat&ttgo Domu Żołnierza 
imienia Józefa Piłsudskiego". Protokołował por. 
Dręgiewicz, ref. oświatowy Dow. miasta. Po za
gajeniu posiedzenia, przez gen. Latnoznoa, odczy
tano na. samym wstąpi© telegram Naczelnika 
Państwa, przysłany na ręce gen, L.mh Telegram 
brzmi „/  rozkazu Naczelnego Wodza, zawiada
mia ad.juUuitu.ru generalna, że Naczelny Wodz 
przycnvla'jąc się do prośby pań: Ba rana ńskmj 
i Korr.laritynowiczuici-j, <cgodz.ił się chętnie naj 
nadanie „Domowi Żołnierza Polskiego" Swojego 
imienia, wyrażając przy tej okażę! swoje wielkie 
zadowolenie z powstania nowej .nstytucyi opieki 
nad żołnierzem, którą jak. zresztą ws/.ystktómi m- 
stytucyanu tego rodzaju, żywo s.ę i«t**&suje. —  
F/epkow.-ki, kajman i ądjułant“ .

Po przeczytaniu telegramu Naczelnika, pań
stwa zebrany zespól członków fj. Ż. P wysto
sował telegriu.cznie entuzjastyczne podzięko
wanie

Poczerń przystąpiono do założenia ,,( eritral- 
nego- Domu Żołnierza Polskiego im. Józefa P ił
sudskiego'

.Sprawę referowali: major Lewicki, ;zef HI. 
Oddziału B , oraz p Maryn Kazecka, dając krót
kie sprawozdanie dotychczasowej działalności 
D. / P., oraz projekt nowego centralnego domu

Jak w  sprawozdania wynika, D. Ż P. został 
założony przez dowódcę miasta, gen. Lindę, ora" 
referat oświatowy, jiko organizacra bezpłattiych 
wojskowych sił pomocniczych, mająca na celu. 
opiekę moralną ria,d żołnierzem polskim i pracę 
w gospodach D. O. (i.

Staraniem D. Z P zostały zaAotoue nastę- 
pująoe gospody w koszarach Piłsudskiego, Ja
błonowskich, na Cytadeli, Gwjnii-i, w Czerwo
nym Klasztorze, jprzy ul Zaumrtynou skiej 7 i 
wiele innych innieftszych go spod. Gospody ta 
powstały i były z wielkim trudem prowadzone 
w czasie najcięższych walk I>olszewickich. —  
Gorói z pracy w gospodach D Z P. urządzał otl 
początku swego istnienia „Gw iazdkę" dla żołnie
rzy załogi. Jak z powyższego sprawozdania wi
dzimy. D. Ż P. ma już za sobą pewną, przeszłość 
i prace owocną dla żołnierza w czasie najcięż
szych zmagań. V\ ciągu bej pracy nabył wiele 
doświadczeń i przekonał się, źe pomoc udzielana 
do tej póry gospodom żolmerskim czy to ze 
strony komitetów, czy też ze strony uuendan-i 
tury joet niewystarczający u w ostatnich czasach 
utnemożliw.ającą zupełnie prowadzenie dalszej 
akcyi. Brak chleoa, prowiantów, funduszów etc). 
\żeby temu zaradzić D. Z P proponuje pod 
tym względem uzdrowienie stosunków, oponufo 
przuiwlco zamykaniu gospod po koszarach, chy
ba Kamieni a jąć je na żołnierskie Tow spółdziel
ca#, oraz przystępuje do stworzenia takiego ide
alnego „Centralnego Dorna Żołnierza Polskiego", 
któryby odpowiadał wszelkim wymogom

Projeki C. D Z P. Im. Piłsudskiego po- 
siailaibr ,własny gmach, by Hm oparte na statucie, 
i znakowałby się pod zarządem ścisłe wojsko
wym, pod którego dyrektywą pracowałby w i 
dział złożony z dotychczasowych członków D. 
Z. 1’ oraz ueleęafów wszystkich Towarzystw i 
Komitetów, zajmujących się żołnierzem. C. D.
2: P. posiadałby salę teatralną, koncertowa,
odczytową, bibliotekę, czytelnię gospodę, ku- 
clbnię kw/iteiy dla żołnierzy, warsztaty szewskie 
i krawiecki, pralnię, łaźnię, zakład fryzyerski* 
kram' i propagandę.

Wszelkie iundu:,ze jakie znajdują się obe
cnie u posiadaniu różnych komitetów opiekują 
eych si. żołnierzem przeszłyby pod zarząd C. 
D. / P., a w® zet kio dalsze zbiórki na ten cel. od
bywałyby się tylko z raźni en i a tegoż.

Pod zarządem C. D. / P -znajdowałaby 
sic wszystkie gospody żołnierskie, załozone po 
ond/.ialach, do prowadzania zaś go»pód oprócz 
ref.-i nlów oświalowy-Chf i pan, slojącyi h aa cze
le, mogliby być użyci inwalidzi dla kló- 
rycn a tym celu możnaby urządzić specyalne 
kona.

W ctjfu uzyskania pomyślnego rezultatu w 
powyższych dążeniach D. Ż. ?. wysłał do War
szawy swojo delegatki w osobach pp- Konstan
tynowi!/^wej, Wojakowsłciej i Baranansk.i- j. któ
ro uzyskały pozwolenie Naczelnika Państwa na 
nadanie G. D. P fau-enia Piłsudsicitgu, po 
zwołenis Tegoż oraz M. S. W. na założenie v. 
najkrótszym czasie C. D. Ź. P. podług podanego 
wyżej projektu potrzetmy przr.ty,iał dla gosgód 
chleba i prowiantów z© strony oddziału gospo
darczego, —  oraz kredyt 10 milionów od Mini
stra Sieczkowskiego, na zakupno własnego gma
chu —

Po (nieżytami! powyższego sprawozdania i 
projektu przystąpiono do wyboru /nr/ądu G D. 
Z. T. Im. Piłsudskiego.

Po wyborze został odczytań, projekt C. D. 
Z P. o iaz projekt statutu C. D. Ż. P. opracowa
ny przez majora Lewickiego, nad którym ma 
jeszcze debatować wybrana na posiedzeniu Ko- 
lm.sya statutowa złożona z majora Lew ,ck iego. 
oddziału VI. D. O. G. Oddziału II Dr. Brze
skiego i Dr. Godlewskiego —  poczem w, fc-rano 
kom isję wyszukania domu do kupna, złożową 
z pp. Neiitria.nowej, KOostnntynowiczowej, Je- 
drzejowiczowcj, Kazeckiej, Komendy miasta, ma
jora Lewickiego, kpt. Gradowskiego i starostę 
Laskowskiego —  pocnem posiedzenie zair.lrnmto.

Pięćdziesięcioletnia rocznica 
Komuny paryskiej,

^  ubiegłą niedzielę w ygłosił tow poseł Da 
szvLiski w  W arszaw ie odczyt, poświecony wspo
mnieniu Komuny paryski.) Której 50-łetriia 
rocznica przypada w  bieżącym miesiącu.

Streściwszy obszernie dzieje wojny irancusko- 
n emieck.ej z r 1870, zakończonej klęską Fran 
cy,, Napoleona Iii pod Scdanein i oblężeniem  
Paryża, prelegant podkreśli! dzielność irancu  
skiego ludu, który nie chcjaf uledz pruskiej 
przemocy wówczas nawet, kiedy rząd i arystó- 
kracya uciekały z zagrożonego miasta.

Dnia 18 marca 1871 roku powstała Kom ana, 
w skład której wchodzili ludzie najrozmaitszych 
poglądów , jak  : B lanąuisci, Piouduom ści, anar 
obiści lypu BaLuninowskiego, demokraci, rady- 
kati i l. p., zgadzający się właściwie na jednym  
punkcie a mianowicie w swoim  proteście prze
ciwko m onarchiom .j FrancyL Dopiero w  ogniu  
walki nastąpiło ujednostajnienie poglądów re
wolucyjnego Rządu,

B iogram  Komuny ma niesłychanie doniosłe 
znaczenie historyczne, pom im o v ie )u  swoich  
braków. Opierając się w  nim na sy stemie związku 
autonomicznych tuniun, mających jednoczy t się 
w caiośc republikańską, Komuna protestowała 
l*m  samem przeciwko systemowi centralistyczne
mu, którego nadużyła braneya po-rewolucyjna  
dla utrwalenia napolt-oni/mu

Prelegent stresciwś/.y krótkie dzieje tego p ra 
no  w. tego Rządu Francy i, wyłonionego z woli 
ludu, przeciw któremu m obilizowały sie wszyst 
kie siły starej Francyt, zgrom adzone w eko ł Rządu 
Wersalskiego, przeszedł do lilstoryi oblężenia 
Paryża przez Wojska wersalskie. Błędy, jakie  
popełniła wówczas Komuna, przypom inaja biędy, 
w kutek których skończyło się klęską r.as/e pa 
w «tan i* z roku 1S8.T b iak  wodzu, brak szybkiej 
oryenlacyi i t. p. Tow, Da*zvń ,ki w yk an i, ze 
Komuna izuciwrszv w- porę swoje wojska prze
ciw W ersalow i m ogłabv zgnieść ostoje reakcyi. 
Do ludzi, którzy okazali wówczas najwięcej 
wiedzy fachowej i oryeulacyi należało dwóch  
Polaków  • W a le ry  W rób lew sk i i Jarosław D ąb 
rowski (len  ostatni zginął na posterunku, broniąc  
ludowego Paryża).

Reakcya zatopiła Komunę w m om i krw i. 
ale n;e zgniotła w  ludzie trancusk>m ducha 
woiuosci i postępu. W  kilkanaście lat później 
tworzy się II M iędzynarodówka, rosną liczebnie 
zastępy socyalistów francuskich, ktoizy w  roku 
19CF. m ają ju t  w  Parlam encie 100 p tłó \  i. 
wielkim Janem Jaurćsem na czele.

Sprawy partyjne,
*  BACZNOŚĆ KOLEJĄfcZi P. P. f  ! W  p-onieU

lek, diii3 21 marca, godzinj 6 wieczorem odbękizi 
się w 'cdi Związku kolejarzy, GrodecKa 1. 69, z:- 
br-nie dystfusyjne, na które zaprasza się bikże sym
patyków. Za Koinitet’ Duma.

*  POSIEDZENIE PEŁNEJ MIEJSCOWEJ KOMI- 
SYl ZW . Z JW ,  odbędzie się we wtorek, dnia 22, 
marce 1921, punktualnie o godz. 7, wiecz. w- sali 
r?ady Rob., Rynek l. 8. Sprawy ważne. Oto mość 
w -zytrktob  ko m ierna

! OCHRONA LOKATOROW udziela porad 
w poniedziałki, środy i soboty od godz. 7 —  8 
wwcz., R>-ndc I. 3. II. piętro, w  Stow. pom. go, sp 
szynk

}{omunikaty\
X CUKIER. Cena Tukra białego, spizedawant^o 

na kartki Nr. 15. wynosić bedue 30 mk. bez kosztów 
ope.kowtJtia za jeaną racyę o wadze 400 gr.

Mkfsfzl zrliłid aprowizacyfnjc 

X  INWALIDZI zgłaszajcie się w  celu podama 
Dli/.szych aat potrzebnycn uo -*porz luza ac< ■ się listy 
ca daiy smeryljańskie Konsj gnacyę zamyka się z 
dniem 50. marca t921

*  ZAPROSZENIE NA W ALNE  ZGROMriDZENIE 
członków komuma stolarzy we Lwowie, które od
będzie się iżni3 'ŚS marca 1921 r. w  Związku stolarz .̂' 
przy ul. Piesza) 1. 2. Porządek dzienny: 1) rjprawo, 
zdanie Zarządu, 2) Udzielenie absohuoryum, 3) W y 
bory nowego Z^r-<Jó i Redy Nadzorczej, 4) Wnio 
óki Za Rad-,> Nadzorczy Socha Sebastyan. 2037—2

m i ę d z y n a r o d o w a  w a l u t a

Przegląd MHeczorny" dowiaduje się_ że rząd 
angielski god:.-i się na projeki wyuunia bonaów mię- 
dzvrut”OQo wyih, martych na złocie ttzyskanfcui od 
Niemiec, a zagwaranrowanycń przez. Ligę Narodów.

Rtmcfe re shiżyć mają za międzynarodową wa
lutę o (stałym, wysjldm kursie.

Otrzymywać je będą mogły przedewszysikiem 
punsrwn o słabej walucie, jednak tylko na zasadzie 
realnych gwarancyi w  postaci zastawu pewnych czyn
nych objektów gospodarczych. jak saliny, kopalnie 
żołegą i t. p.

Za rubrykę tę redakeya nie odpowiada.

Z a k ład  don ty*tyca 5no*technlca7nv

Z .  P  B  K  B  J L  iV1 /V NT
wykonuje roboty platynie złocie ł kauczuku według 

najnowszych sestemów.
iw ow , kazimierzowską 17. i . p.

KÓŁKO ZABAWOWE ZCR TOW MUHARZY 1 CIEŚLI
u..!... ... .im u r z ą d z ą  —

W IEC ZO RFk  K«TVHO,VOW O-tl'K IERKflW V
w Subotę dnia 19 marca b. r. w sali Cłowa 6

CZYSTY UOCHGD Na  HI I b iSC i ł G. ŚLĄSKA.

Operator Dr. JAKÓB SELZER
T T L  F R E I I D R Y  V .

PO W R Ó C IŁ  i ORDYNUJE JAK Z W Y K L E

Technicy dentystyczni! 
Zjazd punocniKów ’ \  -technicznvch

c a ł e j  M a ł o p o l s k i  

odbędzie sfę we Lwowie 27. i 28. marca b r 
NA PORZĄDKU DZIENNYM  

1) Obecne Dołożenie pomocników 
)) Ur ;gu' ranie i reforma za woda dent. terhn.
3) Organizacja.
4) Wnioski i interpelacye
UjaKnailiczn.ejszy udział > Zjeździć uprasza Ko

mitet Związku nom. Jertteihn. we twowic - Zgło- 
przyjmują k#l. B. Na<ki Lwów, <w i  ii p

02102158
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J w O G ŁO SZEN IA . V

Jak wiadomo, rzącf w  Warszawie aresztował po
nad 30 grosisNów za pasl.arsćwo, a magazyny ich 
zakwestyonowano. Wielita ilość pasaarzy, bojąc się 
faresztowania zbiegła z Warszawy. Mafia paskarska, 
n,e dala jeanas za w/grane, i rozpoczęła kontruik- 
cyę w  iSejjtnjie i tv minisiersiwacn. Widocznie argu
menty ich były sS iteczue, bo wielu z arecziowanych 
uwolniono i towary im po części wydano. Dalsze 
dochodzenia pr/cciw aresztowanym pro watra i. pro- 
Iturayorya państwa. ■ '■

Jak donoszą dzienniki, puskai« ..chłonęli już 
po pierw-raem wrażeniu i na nowo podnoszą ceny 
towarów w Warszawie. Wobec tego prasa wzywa 
rząd. by energiczniej zajął się zwalczaniem lichwy, 
xmjdsie się pilna ręka, teznbarcuiej w;nna się zna
leźć przeciw pasorzyiom społeczeństwa.

Częściowy zakaz sprzedaży artykułów »pożyw- 
argnmcntując, że jeżeli przeciw1 Masie roDotnicze, 
czych poruszył rzesze paskujących restauratorów. W 
Warszawie p o ję li oni bojKOyować publiczność, nie 
cyrzedijąo i dozwolonych potraw, a w ostatniej chwili 
demonstracyjnie wy powiadają posady swym porno 
enikntrn pod jpozorcm, że nk mają dla nich Najęcia. 

Tym sposobem chcą Oprowokować deinonstra-

c-ye pod adresem rządu w celu znicsionfct ograniczeń 
przy sprzedaży. * ■

We i wowie restauratorzy wczoraj udali się y 
deputacyi do prez Nzimnnii i do kierownika Urzędu 
walki z Lchwą. Dcputucya ta skończyła się dla nich 
oez pomyślnego wyniku, bo w tej spiawie może de
cydować tylk" Warszawa.

Urząd waRd z lichwą we Lwowie, kontynuuje 
Udalej swą bezwartościową w ilkę z padtarstvferr. 
W ostatnim tygodniu w oO-ciu wypadłe.ch zajęto 
a w  części rozsprzedaua różne towary yaskarzom. 

Wykryto parę poketnych piekarń oraz p^kątną 
fabrykę częiicolady i' cukierków Efroimu Lasta. Pc 
zatem zakwestionowano kilka przesyle* wagonowych 
na dworcu głównym.

weny anysułów spożywczych doszty do niesły
chanej wysokości na targach miejskich Za ziemniaki 
żf.dano w ostatnich dtrach od 13 do 16 Pik. za 1 kg. 
W podobnym s.osunku płacą sćę i inne towary. Przy. 
czyną tego jest mała pod iż artykułów spożywczych. 
Dlatego władza winne koniecznie zaopatrzyć miasto 
należycie, temoardziej, że wies opływa w dostatki 
a rolnicy często mają leszcze zboże nic młócone w 
stertach. »

łT fcsFC lfrW  I V *  weneryczne, skórne, zastarzałe — 
ta. *B W  ■ leczy «  p o o y  n l in t n ,  d r .
F B 1 .B O B , ' u t lc a  W a t o w a ,  X X .  
Wstrzykiwanie preparatu Neo Sa,yarsaru tylko przed- 
oicjuiem. — 7ż—26

Jak wygląda w Stryju aprowizacyi. ?
Siryj, dnia 14 marca.

Aprowizscya miasta jest tego rodzaju, że od 
żn.w zcs/.łego roku ludność miasta nie otrzymała 
ani razu cbleba kontyngentowego, natomiast po 
paskarskich cenach jest wszędzie pełno chleba 
i buł-k. Tłuszczu od kilku miesięcy nie widzi 
s:ę wcale, ale od nowego roku do dziś otrzym di 
mieszkańcy po jednym kilogramie cukru w trzech 
ratach, trocirę nafty i soli, pozatc u nic więcej. 
Jrk w yglądi biała mąka, byłby niejeden zapo 
umiał, gdyby w tym tygodniu firma Scbonfeld 
u.e sprowadziła wagonu mąki, Któ a w detajti- 
cznej sprz dąży kosztuje tylao 136 Mk za 1 ag, 
Ale kogo stać na zapłacenie takie kwoty, oto 
nikt nie zapyta.

Natomiast uraczono Stryj towarami bław jt- 
nemi zrKupionenii w Puzapie, która leżą po tu
tejszych konsumacu i czekają na droższe czasy, 
bo dziś za takie szmaty nikt nicchce płacić ł.%- 
danej ceny, za którą można o wiele lepszy towar 
poza Pitzapem kupić. Najlepiej na tein wyszła 
chyba Spółka handlowo puemyslown, która ty
tułem prowizyi za włożon * kapitały pobiera 14 °/# 
Jeden kg chleha z domieszką 50°/0 giysu płaci 
się 100 Mk, kg masła kosztuje 800 Mk, kg ziem
niaków 14 Mk, kg grysiku kukurudzianego 60 Mk. 
W  d -dat* u z każdym dniem wszystko drożeje 
i niema w mieście nikogo. ktobv się ud.t do 
ministerstwu aprowizacji i zażądał sprawiedli
w e j  tr kiowani i na równi z innemi miastami. 
Czy chcecie panowie aby lud do was przemówił 
i upomniał się o swe prawo do życia?

Niejedno możnaby przy dobrej woli i ener
giom n* wystąpieniu zronić. Weźmy n. p. fakt 
jaki ostatnio zaszedł. Pod adresem starostwa 
przychod/i wagon zboża, zatupiony przez pew nego 
kupca. Zamiast postąpić w myśl ustawy i zająć 
zboże na cele aprowizacyi miasta, kupcowi za
płacić cenę fakturową, ewentualnie z mydym 
z# kirm. oudaje meJoświadrzony urzędn k sprawę 
sądjw i i zamui sąd przeprowadzi dochodzenia 
lato przeminie, a w mieście ludzie grys jedzą i 
drogę pieniądze płacą. I„#.my dalej. Wydział 
aprowizacyjny przydziela chłopom na wieś cukier, 
P ' t a m  się czy nie należałoby dać ludnośd 
mieskiej ttn cukier? Chłopi mają podosiaikiem 
prze ież nabiału, a miasto zatruwa się sacharyną. 
Takich kwiutkOw jest z pewność ą więcej. \[„j 
wy ższy czas zawiócić z tej drogi i pon "śleć o 
tojastaćh i nie czekać aż głód, klóry jest złym 
doradcą, doprowadzi nas do ostateczności.

Testr włościański*
Okres walki i obrony granic Rzeczypospolitej 

przed zewnętrznym wrogiem zbliża się ku koń
cowi. Skutki wieloletniej jcoiny widać wszędzie 
—  tak na połu gospodarczem jnkoteż na polu 
życia duciio.\ego. Przygnębienie i obniżenie e- 
tycznego poziomu szerokie zatoczyło kręgi, 
zwłaszcza, że 150-letuia niewola wycisnęła li- 
jemne piętno na całym narodzie a szczegó’ni< 
w dziedzinie oświalyi kultury i powszechnego 
uświadomienia narodowego. Do walki ze złem 
oook Państwa powo'atię Jest całe społeczeństwo 
i wszystkie jego organizacyc społeczno-kulturalne, 
Pole jiracy czeka. Już na cał«m  obszarze pol
skim budzi s.ę samorzutnie nowe życie, wyka. 
żując potężną żywotność narodu.

Ten pęd i ta imjnosp jŁycia przejawia się 
m ędzy innymi także w objawianej żywiołowo 
przez szerokie masy ludowe potrzeme teatru, 
śpiewu, muzyki. - •

Zw.ązek teatrów i chórós włościańskich we 
Lwowie służv} te potrzebie od roku 1907 i skup.ł 
pod swoim kierownictwem setki drużyn teairul- 
nych i chóralnych po wsiach i miasteczkach 
Małopolski. Po pr.ymuSowej przerwie wojennej 
rozpoczął w listopadzie w r 1919 swoją dzia
łalność, uzupełniając uszczerbki spowodowane 
wojną w zasobach .oWa^zyslwa - -  z trudem 
przed wojną zgromadzonych i powołując na 
nowo do życia szeroko po kraju rozrzucone 
„Teatry i chóry włościańskie* (ludowe) Po po
nownej przerwie, spowodowanej najazdem boi* 
Ezcwickim „Związek teatrów i chórów w osmań
skich* rozpoc/yna dal-zj pracę na tym , om. 
Obetnie zwracamy się jes., ze do tych „Teatrów 
i chóiów włościańskich* (ludowvch), które do
tychczas z jakichkolwiek powodów nie ptidjęły 
swej dzi da noki, aby bezzwłocznie to uczyniły 
i zawiadomiły na» o tern, nadsyła ąc sprawo
zdanie za czas W 'jny, wykaz u .yików w szere
gach obecny skład drużyny oraz progiam czyn. 
ności.

Szatnia Związku jest iedvną publiczną wy
pożycza nią ludową w Polsce, umożliwiającą 
wystawienie iztuk ludowych i histoiyCicych 
wielkiego repertuaru

Mariażyn Związku przy ul. Mick’e\vrza 1. 26 
(Dom i'o Aarzystwa Kółek Ro'niczycb) otwaiU 
oil 5 tej do 7-niej godziny popołudniu, Wszystkie 
listy i pieniądze należy nausyłać do skafbmko 
/.wiązku p. Jana B <rtcsińskii-go, Radcy Wydziału 
Samorzą iowego we Lwowie uhea Brelo,,skier o 
liczba 4. b

(Eo niateryi
{■ it jlep sże j J a k o ś c i  fenrtow siic  

i d ę tft illc iiu ib  'ił© w e z js t l i lc h  

k o lo r a c h  p o le c a

Gira handlawy Su J P J E f t . E B A
LWÓ N, UL, SYKSTUSKA 7. leójj 

Wysyłka na prowiwcyę za zaliczką pocztową.

Bez  o p e r a c j i  r a d y k a ln a  po>noc  
d ła  u a jz a a t a r z a ls z y c h  I lrujnko- 
b c ^ p ic c z n le t s z y c li  c ś c r p i c ń  

p rz e p u k lin y  n p a n ó w , p a n  i d z ie c i  1
Proizą żądać prospektu gratis i franko od spe- 

cyalisty patentowanycn oanuaży przepuki.aowych

M. Frellicha, Lwów, o!. Gródecka 35
we własnym domu.

Cta pufi różnego rodzaju bandaże przepukli
nowe r.porządza (tobiera pod jeigo nadzorem 

{ ^ w ń a d e c t w o  l e k a r s k i e
Z pizyjemnością potwierdzam, £t p. M. Freilcń spc 

cyalista chorób przepuklinowycn ze Lwowa, u ks. Justyna 
cuczakowskiego, gr. kat. probo zeza w Pławie, przepu
klinę z prawej strony w zupemości umiejscowił, która 
prze* kilka dni nadzwyczajne boleści sprawiała.

\VsKutek czego uczynił radykalną operacyę zbędną, 
a przy c ł j tej crvi ncśri i pizy zakładaniu bandażu 
wyk izał nadzwyczajną zręczność, swtad' mość j wielką
osi rożno-EĆ.

Skule. Dr. MIRONOWICZ, w. r.

R o u i O n w  Węże. claszcztJ oraz części 
■ B U  W  r* Jy y sm aiftW w  w elkim wyb rze 

po cenach tab yczoych nabyć można tylko 
W  Z A K Ł A D Z I E  M b C I IA N T U Z N Y M

B. CIIMŁH i N. ARNOLD
Warsztaty reperac jne j la  naprawy uio-tocykli, u,w. 
r w i gramofonów — Gumy do wózków J.-ec.nny h.

Z a k ła d  d e n t y s (y c z n o . fo c i in !p z n y
na prowincyi sv mieście powialowem z v yrobio- 
ną prakhką z powodu wyjazdu y^łaścci la do 
udsprzedania. Tylko siły pierwszorrcdue mogą 

się uuieiiać, Zg1 oszi nia pod 
„Znltfacl* on Binra drirnn.iów i ojłosztń Scherera

P u m u ż  l l a t i B m j t n a  y .

O la r e s ta s ra c y i,  m ie s za n i i t d . "

Wykonuje 
r a j t a n i e' 
Ł o pracownia 
na I. piętrze.

I
RYTOWNIK

LWÓW 
Sikstusca 

1 2 .

Zam^wtenła z t»rowtnevt nsVrt»eeł-ma odwrotnie

spisy potraw oraz łiarty na stołaci
w sprawię ugraniczert spożycia, w myśl rozporządzenia Min Aprowizacyi do rabyc.a

d ru .a rT  Ignacego Ja^gera —  we Lwowie ulica SyHstusKa 1 3

Akademicka H

u j i o - g r  m a i o a  C >  w  « »  Ponadto doboru-
i W Dnie następne ,v „rzeDlęk,,, dr.mat w  4-fcl Wlewlch aldactl O lu f  F O N  N S  BIBJlIiiM ( H P



„D ZU tlfR lK  LODOW Y" Nr. 6?

l i p
l dłuzs/ą praktyką tar
taczną i dobremi świa
dectwami

do prowadzenia 2 pirowego tanako
na prowiucy. z dobrą płacą i deputatem 
i> wnościowym iustaiut muychmiasi przyjęty.

Z I . I . O S Z  K .\  IA ,

GALICYJSKA Ŝ ŁKA DSZCWMA LWk
ul Trzeciego Maja I,. 5 ntięazy 9— 1 przeapołudn.

Pokoju i kuchnią
z%i cdpo n ieduicm wynngrc 

j cizemem lub ?.a p row lom  
,x>s^ukuję. Oierty u.stne lub 

j pisemne- ul. Podleskiego 1. 7. 
paner 74—3

M n

do Mawia najnowszych iasonów
najstaranniej 1 aoHdnifc wykonuje t iru *

KAROL B O Z O K I
LW ÓW , U L  SIENKIEW ICZA L. 11
l * i a c m -  r » i « .  v » 1 ® r a ! C l i O w  o b u w i a ,

Za nUpru ją :e s ię  s zy c ie  gwarantuj*

krawcy i krawczyme
znajdą natychmiast zajęcie 
w Sp<7Le krawieckie) „f*o- 
s.yp ' do robói mundurów 
wojskowych. -  Płaza naj
wyższa. ■ ■ WiadcinoSć w 
fabryce Kołłątaja 8. parter.

fldanre p t m l
w y p o ż y c z a  Cz \ t e I n i a 

V 1 . A * '
Pasai HaUiraaima s, I. p 

Kupujemy książki 
każdej tredci r.raz całe księ

gozbiory r>—

Specjautbi u .» . » s  -tkotaycłt 1 wtMrycaTek

Dr. M I C H A Ł  S A L P E T E P
61—3 ' Syo*tU*(t« 17, **<•- vJ t— »  i <4 l t - 1

Pierwsza S Ł E
nia i pralnia memiczoa ma-1 
ryi Zdrmezyk i Jana Ga- 
wroftsMefO l.a ów. Kro1 a 
l eszczyrtskiego ó. — przy
stanek tramwajów K-D i ł-D  

‘ koło koscioia Sw. Flźbieiy — 
przyjmuje wszemą garderobę 
do farbowania i chemicznego 
czyszczenia. 44- i4

rntechy cylindrowe i lezące., kowalskie, 
papą dacłiowa, wagi, ule słowiańskie, piły 
do g-try, cyrkularne, lasowe i taśmowe, sie
kiery, narzędz>a techniczne i gospodarcze
2122 poleca J łA N D K J u  7 . E L A Z \

m K1ERSKI Pasaż M ikolascha

Kamienie '̂;
Ciatry, Perlaki, luroiny, 
Motory wszelkiego rodzaj 3, 
Lokomouile, Gairy, poleca 
.P IL O T " Lwów, Buoreyo 4.

?>2i-

P B o m i

o Prawdziwe vergć comnustiole 
t. zw, egipskie

TB 1*11 i"sml BYEnHETBWE
przedwojennej jakości

E
i i

na rzecz Towarzystwa 
Szkoły Ludowej

BACZNOŚĆ! Oszuści napełniają próż- 
Ł —  - —  ne pudełka lalsyfuataint.

p*aw dzi J «  gd; bez przerwania Dan- 
' Jeroli T  S. L. pudełka otworzyć 

nie można!

Roulery nowe i u żyw are W ęże  p l szeze. 
lampy i Wszelk e inne p rzyb o rj 
do tychże. Gumy do wózków  d z it- 

•trnych Latarki ciek ryc^nt 1 baterje
P''le;a we wielkim wybirze

JakoŁ> Rosenmann
l a w ó w ,  Ah .a<  le m ic lŁ A  &<ł-

PłlZYJMI JE  ROWERY. i GRAMCATW DO NAPRAWY

U o d z y n k i ,  m i g d a ł y ,  o r i e c h j  r y ż ,  
m a k ,  ś l i w k i  i k r u p y

poleca hanuei w.n i j e ’ ikate^ow

J ó z e f a  M n a iI» B ^ 3?3j

SŁOMKOWE i FILCOWE KAPELUSZE
pratorubiu n«i l»3t.rn o */„>£«, >a„,ny

J Ó Z O f  T - V i 7 0 3 F t lS Y J i  i l l S r B B L I  
gen. zasi. M .  FA3»VK1 KiPEltSZNIMW w HYŚLEWCAU 

i Składnic* LWUW, UL. KbŚCiELMA 8 (.,-n.ch I. bi Rękodzitln „  
Nowe kapelusze hartownie dla odsprzedających

H i in i iL U  2 łolo, kcebro, b r iantjr i sztuwzne zęby, 
, i l j ę  płacąc bwwarutikbwo u a j s u m i e n n i e j

Gródecka 16. tobok Bema) W A M)EK.

NF.S1C K 1
gospodarcze, warzywne i kwiatowo

poleca S K Ł A D  H A S IO M

EGHlimDH K1E9L.II
w ©  L w o w i e ,  u l  K u r o w s k i e g o  3 .

Udajcie we wszystkich składach spożywczych, kossumach. kooperatywach i t. p.

3 U A K E R  O A T S

PBEPAH iT  AM EBTKAltllKI.
i 1 . .

Zawiera największą ilość cispllków i składników spożywczych.
W gofazżdaln pccztJele znacznie, Jest przytem lekka s lrsrs j

ŻY W l SYCI i WZMAGA WEWNĘTRZNE CIEPŁO
Używają go wszyscy, którzy dbają o dobre wyżywienie własne i dzieci- 

GKNRRALNK ZASTĘPSTWO NA POLSKĘ:

LUniBERT i KRZYSIAK WE LWOWIE
P o d l e w s s k i e ^ o  1. T . — TL e l e t b n

Zaalępca naczelnego redaktora i rodaku.*: >[; o wiedziała j  JAbi b Z C Z Y U E Ł  — Drukiem Artura Goldmana w  Lwowie, Sykjstuska 19,


